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w N i e d i i b l ?  D * i  a  4 M a i  A 1800

Z  W iednia d, 26. K w ietnia . p iec .e ńs twie  b y d ź  w  c i ib i e  p o j m a n y m , i •
ledwie  przez swoich żołnierzy w / r a t o w a . -

Nie w y d ai ą cy  sw ego  imienia X .  z gym  z o s u i  
Przedaust iy i  oddał  J. C.  K. Mci n a  dobro- Teg Oż  samego dnia F.  M .  L .  Elsnits*

w-olna v oieoną ofiarę 6̂ j Ry ń.  Pe^ryo b y ł  od nieprzyjacielskiego jenerała  5>ouchet
ty c z n y  tco d a r  R a c z y ł  J.  C. K.  M. ł a s k a w i e  na g 9r je  g t< Giacotno attahowany  na, i ednak

p r j y i s ć .  o d pa r ł  nieprzyjaciela  z znaczną  ,siratą. '_
Ze  strony m żs zey  Austryi  stanów o- p o d o b a jez  U g o ż  dnia b y ł .  forpcerty  F .  M -

*naycoiooytn z o s ta ł o ,  iż gdy  poży cz ka  ^  Kaim przy Chautnont przez p r z y b y ł y  * ,
3 0 0 , 0 0 0  r' u. stosow nie do patentu w i r z e -  g r,a c o a  ^.idział  pod jenerałem T u m ;  u

s?.łyo» r kn w y i ' ; ^ . y o  nrzot  ufność pub!;- „ tia to K a t!y^ a\s t tu zo sta ł  nieprzyjaciel
cz losTi^ii skut.czbaooą z o s t a ł a . k c ń c z y  się d 0 x b o r s  odpartyr».
przeto z ostatnim dniem tego miesiąca.  ' p r i e d t y m  d . to po szczęśc i ło  \

D zia ła n iu  woienne. o i e p r z y i a c i d o w i , iz uderzy v. s*y z« po*.

Jenerał  iaz dy  Me las  podług  oadesła- mocą  wielkie? *»g*y *>a br yga dę  j ; O t r a ł a t 

Dfgo rapportu od d. Ji do 17 c iągnął  d a le y  U!m na wzgórku  Setfe F a n i ,  onę z i e a i t . d l  
s * e  dt ia łania  w o i e D n e  z Madonna  di Sa- w y p a r ł ;  F- M . L  Elsnn* ścinguał  ią p o „ 

Vonn«, V o i r s g i o  i Safselle Cart brze ga mi ,  tym dos ie bi c  na wspotncione w y ż e y  s iaop. -  

ku Genui.  N i e p r z y i a c u l  d a w a ł  w sz ęd z ie  wi sk o . -
° k v u p o r c z y  w s z y  odpor  : w  b i twie  i). U , U.  1 2 -o godzinie 10 z r a n a  attakował-1-

ntiędzy L o g a r e t o  i górą  Faiale  iedynie n i ęp rz y i a ce l  iak c a y ż v w i e y  w rożnych. .  
Właściwa D a s z y m  g r e n a d y e r o m  przeds iw.  punktach nasze bn-gady  i e « *go s k r / >d ł * , ,  

o d w a g a  i skute .*ne  użycie bagnetu po- j a k o ż  p o s z f  ęsciło mu się po k Ikokrotnym < 

‘ ^f ily  go odep rzy ć .  W  t z y  o ka z y i  1 s z e f ,  n a y d z i e l o i e y s z y m  odporze r e g i m e n t  T e r -  

^ y g a d y  , wielu o ff icyerow od g ło u  nego zego  i 1 bataiiun od reg.mentu -Reiski * Oayy 

8*Ubu i blisko 6 > żołnierzy  zabra li śmy w W vższego  punkiu A r o  etta , w y p r z y c .  O- 
hic w o l ą .  S a t n  n a w e t  kommeDderuiący je gień t rw ał  od godziny 1 0  z r a n a  a ż  do no-i-

^ a ł  M « l i t a a  z n a j d o w a ł  się w  n iebts  ey zz n a c z B *  » obu  s tr on  strata.  i l r y g ą d e a



jenerała Si<cker utrzym ała swe s tanowi  
sko.

Zdarzenie  to sk łoni ło  jenerała i azd y  
' l e i  as do ściągoienia brygad jenerała B o s ­

sy i L - t t e r m i n a a  d. 13 na w i g o r k i  Arbizo-'  

la i Monte N e g g i a o , że by  potym p o łą c z o ­

nymi siłami uderzyć  na n ieprzyiacie la.  Ou 

Starał  się uprzedzić to przedsięwzięc ie :  d. 

14 ieszcze w wieczór  b y ł  j enerał  St. Jułien 

przez n ieprz y ja c ie la , k t ór y  się z g o r y  Ar- 
metta spuś c i ł ,  bl isko w 4000 ludzi altako- 

w a n y ;  w  tymż e  czasie u s i ło w ał  osadzić 

Safsel lo ,  a ż e b y  jenera łowi  St. Julien z a ­

gro z i ł  tym  sposobem 7. tyłu i zboku ; lecz 
ten pomimo n a t a r c z y w y c h  nieprzy jac ie la  

ą t t a k o w  utrz yma ł  sw oie  stanowisko.  D 15 

post ąp i ły  4 bry ga dy  Bufsy  , Brentano , Bel- 

l egarde i Stuiker w tym sposobie naprzód,  
i ż  l ewe  sk rz yd ło  armii  staneto na górze 

Ł o d r i u o ,  srzodek na Stel la St, Giust ina ,  a  
p r a w e  zfozone z b r y ga d y  gre n a dy er ow  na 

ąyzgorkach Arbizo la .

Nieprzyjaciel ,  o godzinie 2  po poła-  
dniu z z w y k ł ą  s w o i ą  n a t arc zyw oś c i ą  u 

erzył  na o b y d w a  skrzydła  ; lecz przez 

b r y g a d y  Lat termanna , Bufsy i St.  Julien z o ­
stał  r a z a d  odpartym.  U p o r c z y w a  ta wal.  

ka  nie z a k o ń c z y ła  się aż  o godzinie 9 w 

w i e c z ó r ;  d y s t e n g w o w a ł y  się w  niey szcze- 

gó lniey regimenta Col loredo , Vukafsov ich 

i Lat termana.
D.  15 zosta ł  nieprzyjaciel  z Safsello 

Wypar tym .  Jenerał  i a z d y  Melas pop ro ­
wadzić  dopiero wz m ian ko wa ne  bry ga dy  

przec iw Armetta  ; regiment Stuarta w y ­
s ł a ł  na g tr ę  F a ia le ,  dl* przy wrócenia kom- 

znun;k a cy i  z p ost aw ion ym  r a  górze  Baio- 

ne F.  M . L -  Hohenzollern.  O.ta tn i  jenerał  

stał  d. 13 w J jsv e : . ara , a iego forpoczty  

roz c ią ga ły  się do okolic St, Pietio d ’ Ąrena,
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W  c a ł e y  t e y  ok ol icy  p o r w a ł  się lud wiey-  

ski w  więks zey  części  do broni przec iw 

wspólnemu nieprzyjacielowi .  F .  M.  L .  Ott  

pomknął  się także a ż  do Cahrsr i  nad Bi- 
s i g n o . a i e g n  forpoczty rozc iąga ią  się od 

Cretto aż do Q j i n t o  nad m or ze m ,  zaczyn? 
potrzeba  się w krotce z p c ł ą c t e n e g c  tego 

stanowiska  przeciw G^oui dalszych  w i a d o ­
mości  spodzie wać , równie iak doniesienia 

od jenerała iazdy  Melas  o zobopolney  d o ­
tąd stracie.

Z  K onstantypola d. 10 M arca.
K a p itu la cy a  względem  opuszczenia. E g i­

p tu  m iędzy armia Fra ncuzka i IV. W e ­

zyrem  zaw arta.
”  Armia W y s o k i e y  Porty  z b l i ż y w s z y  

się do armii  Fran cu zki ey ,  która  w k r o c z y ­
ła  do Eg iptu ,  p raw iąc y  i należącey do P a ń ­

stw a  Oltomańskiego  przez pr aw o  n ay daw -  

n ieyszey  p o fs e fs y i , uznano za  rzecz p r z y ­

z w oi t ą  oszczędzić  kr wi  ludzkiey  i na ten 
koniec Wielk i  W e z y r  teraz jeneralifsimuJ 
wszystk ich  woystc da ł  n a m ,  nam bardz o  
szcz ęś l i wy m i b ł ogo s ła w ion ym  Juzutf Zii^ 

basza zupełne pe ł no m oc ni ct wo ,  które p o ­

siada iako n a / w y ż s z y  i ws zechwładny  je­

nerał  W y s o k i e y  Porty  w  tym  c e l u ,  a b y  

Francuzi  stosownie do wz ai em n /c h  życzeń  

I obustronnego ugodzenia się opuścil i  Egipt  

bez stoczenia bi tew i armi i  Ottomańskie/  
kr ay  ten oddali .  Naradzal i śmy się z jene­
ra łem Defsa ix  i Poufsielgu j^znayduiącemi  

się w  oboz ie  O tt o n a ń s k im  i opa.rzonemi  

pełnomocnictwem s ławnego jenerała Kle- 
b e r ,  kemmeoderuiącego  Francuzką armią 

w E g i p c i e ,  i ugodzi l iśmy się oa m o c y  da* 
n/ch  nam pełnomocnictw na 21 a r l y k u ł o 1* 

śc iąga jących  się do opuszczenia Egiptu 1 

te iak nayskrypulatniey  wykona nem i  
siauą.  O s n o w a  zaś  ich iest następująca
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A r ty k u ł  I. Armia  Francuzka  * bro 

n ią ,  bag ż i m i , i wszelkie r i  sprzętami co- 
faie sie da A l r x i'Ui1r.v i ? Rcs^i ty i A b u k i r ,  
ab y  z t a i n t ą d  częścią;, m  swoich własnych  
o k r ę t a c h ,  częścią z ś aa okrę<a:h ,  które 
W y s o k a  Porta dostawi  a m b a r k o w a n ą  i 

p i ze w ie z i o ną  by ła .  W przeciągu miesiąca 

iedaego od czasu potwierdzenia ninieyszey 

u go d y  Porta  wy ś le  do A U x - n d r y i  kom 
mifsarza w to w ar zy s tw ie  50 ludzi dla urzą­

dzenia tam wszyslKieh przedmiotów t y c z ą ­

cych się przygotowania  do odpłynięc ia  po- 

t ry ż e y  ws . -o nn ioa/ ch  okrętow.

Art: II, W  p r ow m c yi  Egiptu t rw ać  

będzie przez przeciąg miesięcy trzech z a ­
wieszenie broni , rachuiąc od dnia potwier­
dzenia n in ieyszey-kapitulacy i .  G d y b y  ten 

czasu przeciąg upłynął  przed dostawieni tm 
od wy sok ie y  P o n y  okrętow na mieysce 

gdz ie  a rm :a Francuzka a m b s . k o w a n ą  bydź  

m a ,  nioieysre zawieszenie broni t rwać  b ę ­

dzie aż  do czasu zupełnie ukończonego 

a m b a r k o w a f i a  srmii  Francuzkiey  , iaho 
ZaS to l a w .e s i e n ie  broni z a w a r ty m  zo. 
Stało dla- tego , że g o  za p o t r z e b n e  uzua- 
Do dla w y p c c z y n k u  o b y d w ó c h  arnrny , tu- 

dziesz spokoynosc i  mieszkań o *  st n o 

b y d w o c h ,  tak też scr.>ay c b v d w i e  wszcl-  

kiego dołożą  starania aby sp ok o y nc ś ć  w 

aupełaości  z a ch o w a n ą  była.

Art:  III.  L i c . b a  potrzebny! h okrę- 

tow przei* o z o w y c h  dla Fraocuzkiey  armii  

O-inaczoną be Izie prcez ws pólnych  k . m  

J^ilsarzow c ian owa nyc h  od W y s o k i e y  

^orty i j enerała Kleber, '  w  przypadku gdy-  

V? w z g l ę i e m  amb ark ow ani a  się zachodzi-  

iak.e trudności  , takowe będą powiony  

b / d ź  za łatwione  stosownie do urządzeń 

Uła ry nrtrki Angie lsk iey  , d lac ze go  komoiea-
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dant Angielski  do tego zamiaru Inspektora 

w / z n a c z y .

A n .  IV .  Armia Francuzka  rachuiąc od 

dnia potwierdzenia ninieyszey ka pi tu lacy i  

opuści C n i c h e  i Selahie w pi2eci>gu 8 a 
n a y w i ę c e y  10 da i ;  Monsura w przec iągu  

dni 15 ,  D. .miettę i Bi lbaci  w 20 ,  Suez o- 
puszczoną zostanie 6 dniami p ie rw ey  niż 

Kair;  wszystkie stanowiska  leżące nad Ni lem 

b y d ź  będą powinny opuszczone bez wszel-  

kiey z w ło k i  w przeciągu dni 10, a Delta w  

przeciągu dni 15. Ca ły  brzeg zachodni  Ni­

lu gdy  jest w rękach Francuzów , w o y s k a  
ich przeto w  tey stronie roz łożone  poro-  
staną w swoich s tanowiskach aż  do p o w i a ­

tu z a ł ó g  z S a i d , Fegun  i raieysc innych  

w y ż s z e g o  E g i p t u ,  a  po tym  na  m oc y  ni ­
n i e y s z e y  kapi tu la cy i ,  opuszczą go iak bę .  

dzie można  n - y p r ę d z e y , s tanowiska  zaś  

pozostaną  w t ym  stanie w iakio,  się d z i s i a j

znayd uią .
A r u  V.  Miasto  Kair  oddane  będz ie  

w dni 40 a naypoźniey w dni 45 rachuiąc 

od zasu potwierdzenia  n in ieyszey  u m o ­
wy .

Art: VI .  Z a ło g i  będące w  mi eyscach  
leżących  n& l e w y m  brzegu Nilu p o w i n n y  
się z ł ą c z y ć  z  armią , lecz z po w o d u  ich 

oddaleni* od brzegów morskich iak oay  w y ­

raźnie j  urnowionym zos ta ło ,  że Wysoka  
Porta wszelkich uzy ie  śrzod ko w a b y  w cza­
sie ich marszu żadnego  n a p a s t o w a n i a ,  ani 

szko dy  o i  woysfc O ttu oiacsk ich  niedo- 

2nały.
Art: VII.  W o y s k a  Ottom^ńskie za y -  

mą m i eys *1 od w o y sk  Francuzkich  op u sz­
cz one ,  a dla uniknienia n ieporządku i nie- 

przy iac ie ls kuh  krokow , woyska.  te iedne 

od  drugich w p e w n e y  odleg łośc i  s u ć  bęaą,

W
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'Art: VIII .  Zar az  po potwierdzeniu s ę  g d z ie k o l w i e k ,  c h y ba  g d y b y  ią gwałtO" 

a i a i t y s*ey  ugod y  w s zy sc y  waza l le  T j r e c  wna potrzeba do tego przymus :ła. G d y b /  
cy  lub F ra n c u z c y ,  którz? są u więzieni al- w  czasie ułożonego z armią Fr, ,ocuzką &  
bo s.tr*e?eni tak w Egipcie i-ik i w Turęzech  Egipcie dla opuszczenia tey prowincy i  z a 1 

' bez w i e l k i e g o  wyjątku na wolność wypu- wieszema broni ,  iakie  o truty  'F rancu zki* ,  
szcznnremi zostaną.  pomimoTyiadoraości  armii F r a n c u z i c e / , al-

Ari :  IX.  Maiątki  i w ł t so oś c i  tniesz bo' kommendautow sił m or su ch  Ifkjlis ’ i ?/: 
kańcow i waza lk-w stron o b r d w o c h  po- porty  i i ey Spr zymierzeńców do A l ; x a o  \ 

wr o co a em i  zostaną , lub wartość ich po dry i  p r z y b y ł y ,  ugodzono się , że takow e 
dług sprawiedl iwego  osz acowania  zapła* ckręta  op atrzy  w s : y  się w świe żą  wod ę  po- 

coną bę d z i - ;  osz aco wrn ie  to przez miano* winny nazad odp ły nąć  , aby zaś z ludźmi 

wanyc h  na ten koniec kommifsarzo w,  kto- na nich zna? duiącemi si  ̂dochodzono się iak 

trzy po opuszczeniu Egiptu udad-zą się do % Francuzami  m*iącemi  Egipt  op uśc ić ,  na 
Konstantynopola ,  dopełnionym zostanie. teu koniec w y d an e  im będą psszporta 

Art:  X.  Żaden miesikaniec  E g i i t u ,  sprzymierzeńców aby  mogły  spokoyuift  

jak iegokolwiek  bęifźie on narodu ,- który od pł yn ą ć  i powroc ić  do Francyi .  Jeżeliby

od cz-isu wkroczenia F i anc uzn w do Egip który z p o * y ż e y  rzeczonych okrętcw po-
<

tu b\,ł t; ni^mi w zwiądł  u , nie będzie t rz eb o w a ł  na pr aw y będzie mógł  pozostać 

m óg ł  b y d ź  od W y s o k i e y  Porty  prześlado- do czasu zrepar ow ani a  , l ec i  inne nie po' 
Wanym,  lub na o.sobie i wł . suośoi  s w oi ey  trzebuiąne napra wy  za  p i erwszym sprzyią-  

us z k o d z o n y m .  - iący.-n wiatrem ,do Fra nc yi  udać się będ§-

Ąrt; XI,  W y so k a  'Porta i rey Sprz y-  powi nn y,
mierzeńcy 8 q f , y a  i Angl ia  wy d . id tą  po ż\rt; XIII  Gdy jenerał  Kieber  m»

trztbne  pa s ip ort a  dla zapewnienia  spc.- w y s ł a ć  depesze do Francyi  y  celu prędki®' 
ko yn.  go powrotu armii  Francuzkiey  do go uw iadomienia o opuszczeniu Egiptu , t0 ‘ 
F r a c c y i i  dla obrony  iey w drodze woieuuych z w a l a  się na wy dan ie  p a s z p o r t u ,  aby^te . 

dostarczą  okrętow.  depesze bespiecznie do Fran cyi  o oy sć  m°'

.Art:  XII.  T r z y  D w o r y  Sprzymierzo- g ły .

'-ne ojj iwii-ą-  że  armi * -Francuzka  w Eg ip  Art: XIV.  Gd y  armia Francuzka n *
cie w  ...żądnyxn sposofcre od eskadrow ich by dź  u trz ym ow ana  przez przeciąg miesi? 

-napastowana Die będzie aż do  czasu iey cy  t rzech,  które iey są potrzeboemi  ( to1’ 

w y l ą d o w a n i a  na brzegi  Fran cu zkie ,  » je- puszczenia Egiptu i przez przeciąg okoW 

one'ał  R k b e r  koriimendertiiący armią Fran* drugich trzech m ie s ię cy ,  k tórych na p° 

eucką w E-gipęi,* obiecuie Bo W .i i em  , że  dróż potr ze bo wa ć  b ę d z i e ,  będą  iey prze 

armia F r>,ucurka w Egipcie ani państw , dostawione potrz tbne poreye  w z b o ^ 1 
ani  es ka d re w W y s o k i e y  P o r t y ,  Rufsyi  i ryżu , i furażach  , lak  wcz as i e  b a w i ę 0**

Angli i  aż do czasu p r z v b * c i a  ich na brze- iey w Eg ip c i e ,  iafc i w czasie podroży
v *

gi Francuzkie na pa st o wa ć  nie będzie.  Ar  F r a n c y i ,  ooreye  te wzięte będą z m<*g

»>ia F r a n c u z k a - w  Egipcie uoa się do Fran- z y n o w  Fiuocuzk-ich iakie z n a y d ą  , 

cy i  drogą pa yk ro ts sa  b e t  s a t rz y m o w ^ ai a  po potwierdzeniu n in ieys iey  umowy*
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w s i a n e  będą  iako zadatki  tych  ż y w n o ś c i ,

k tóre  W y so k a  Porta ma iey  dostarczyć.
Art: X V .  Od doia potwierdzenia ni- 

n ie ys .e y  k o n w e o c y i  armia Francuzka  ż a d ­
nych  dalszych ko nt ryb uc yy  w y bi er a ć  nie 

'będzie i wszystk ie  zw yc za yD e d o c h o d y ,  

które » t  do swego odiazdu w y b r a ć  miała 

W y s o k i e y  Porc ie zostawi  , równie iak 

w i e l b ł ą d y ,  ammunicye , armaty  i inne 

przedmioty do niey n. l e ż ą c e ,  k tóry ch  z a ­
bierać z sobą aie u z d j  za rzecz pr zy zw oi  
tą. Zo stawi  także msg . -n  ny ży wn o śc i  

wszelk iego  gatuoku ; ksmm 1'sarze na ten 
koniec od W y s o k i e y  P ort y  i jenerała 

Shmith , kommendanta  d y w i z y i  Angiel* 
sk iey  m i s a c w a ć  się maiący  , u ło ż ą 4się z 
a g o n a m i  jenerała Rleber dla spisania i 

wspólnego  oszac ow an ia  żyw no śc i  i innych 
ęzeczy m ay d u i ą c-  ch się w magazynach.  1 

Art: XVI .  W  celu ułatwienia  ambar- 

k o w a n i a  się Francuzom,  odbiorą stosownie 

do ninieyszey ugody  3 tys iące kies pienię­

dzy ,  a ieżeli w.-,rtość ż y w n o ś c i  i sprzętów 
i n a y d u i ą r y c h  się w magazynach  Francuz-  
ki b nie będzie odpou-i. idać tey s u m m i e ,  

to coby z b y w a ł o  dane będzie Francuzom 

w sposobie p o ły c / k i  albo  z a k ł ad ó w  da 

Dych od W r s r,kiey  Porty korom frarzowi  

od jenerała K rber wyznaczonemu , z o- 

strzeżeniem , ze rzad Francuzki  t a k o w ą  

poży cz kę  c i ‘ H zakłady  powroci,

Art:  XVII .  G d y  F ran cu i i  natych 

dtiast poirzebuią  pieniędzy dla p r zy śp i e­
s z a j ą  opus czeoia Eg  pt u , urzędnicy P 0r- 

zapłacą  im przeto oa  rzecz sur-my arty.  

^uł -m szesna . -ym umowioney 50 > kies w  

n̂.i 15 po potwier  tzen u ninieyszey urno­

wy? 500 kies w dn 30 p o t y m ,  500 kies w 

dni 6 >, 5 oo kies w dni 70,  500 kies w dni 

80, nakoniec 500 kies w dni 90 , rachuiąc

od dnia potwierdzenia ninieyszey  kapitis- 

lacy i .  Ka żd a  kiesa o b e y m o w a ć  będzie 500 
piasi row.

Art:  VIII ,  ‘ Jeżel iby przed albo  po o* 

głoszeniu s ia ie y sz ey  u m o w y  z d oc h o d ow  
wzięto  iaką s u m m ę ,  t a k o w a  z m aią cy ch  

sie p o ż y c z y ć  500 kies potrąconą będzie.
Art:  XI X.  Dla ułatwienia  opuszcze­

nia E g ip tu ,  statki p r z e w o z o w e  znayduiące 

się w  portach tego kraiu będą- mogły  p ł y ­
w a ć  i po wr ac ać  wolno pomiędzy  Damiettą,  
Rosettą i A le x an dr y ą  , a to przez c a ły  

przeciąg trzechmiesięcznego zawieszenia  

broni.
Art:  XX.  G d y  potrzebną iesł r z e c z ą ,  

dla  spokoyności  Eu ro p y  i przeszkodzenia  

a6 y  tam nie zaw ie z i on o  zarazy  , użyc  s t o ­

so w n y c h  do tego śrzodkow , nie będzie 

przeto woluo  ambarkow::ć  ani przewozić  
osob zarażOuyclTani  nawet chorych.  T a ­
k o w i  ludzie zostaną <v szpitalach pod opie­
ką  W .  W e z y r a  i dozorem off; yerow Fran 

cuzkich aż do  czasu zupełnego swoiygo  
w y zd r ow ie ni a .  Po ich z*s  w y z d r o w i e n i u ,  
wzg lęd em ich osob to wszystko  z a c h o w a ­

nym będ z ie ,  co tylko  artykułami  11 1 12 
um ów io ny m  zosta ło,  a komniend rot F  -n- 

cuzki  będzie obowiązany iak nay sur ow ie y  
rozkazać tym off cy erom a by  drogą nay- 

prostszą udali się na mieysce oznaczone na 

od by wa n ie  k w a r a n t a n n y ,  bez,  zawi iania  
do innego la ko w e g o  portu.

Art: XXI .  Po  podpis* niu raty f ik ac y i ,  

ninieysze ar t yk uły  t i k  2 iedney i-ak i d r u ­

g ie /  strony iak  nayskruoulatnir-y d o c h o ­

wa ne  będą.  Kopie przy ięcta ich w z a j e m ­
nego będą podpisana,  pr/.ypieczęto wane i 
zamienione.  M y  iako pełnomocnik VI'. 

W e z y r a  na mocy tego pełnomocoictwa  u- 

łoz y  l iśmy > podpisal i  i pieczęcią naszą
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przypiecrentowal i  ninieyszą ugodę ule iak  nie;  lec* 2amtest do Egip lu popłynąć do , 

ułożona i um ów ion ą  b y ł a ,  a b y  wymienio-  Brest  narad  p o w o c i ł a .  W ia d o m o ść  ta 

ną z o s t a ł a ,  i oddal iśmy i« pe ł uom oc nik o• bardzo arq:ia zasmuciła.  W  tym samem 

i i kommenderuiącegó  armią Francuzką czasie dowiedz ie l i śmy się o naszych niepo- 

jenerała i wzaiemnie odebral iśmy iey  ko- nfyślnośuach we W ł o s z e c h ,  w Ni  m c z e c h , 
pią w języku  T u r e c k i m , którą podpisal iś w  Wan;>zie i o reszcie n ieszczęśc ia ,  które 1 

m y  i przypieczentowali .  Dan na płe.sr- nawe t  samemu bytowi Rzpl tey  grozi ło.  W* : ' 

czyznie  E l -A i i sc h do ia  2 8 F . b a n a  roku Egi- W e z y r  postąpił  tymczasem z a i m i ą  od Cot I 1 
ry  J214 ( 13 Stycznia  1800.)  000 ludzi na pr zed ,  która ieszcze ustawi'

Podpisano R a ch id  M ustaoha E ffe n d i, czaie  zmocmai ią  b > ła.  W y s i a d ł e  n a  ląd ,c 

Sertadar  , R a chid  M ekem et. E jfen d i. „  4 ° ° °  iahćzarow pod Damietą  zostały  ̂

W illia m  Sidney Sm ith  -, _  D t;fsa ix , P o u s■ pó ł  godzihy zupei uie pobit-ini  i 800 zabra*  ̂
sielgue, Jiśmy ich w niewolą.  Zdarzenie t o n i e  o*

Potwierdzenie  tey u go d y  d. 24 Sty- cżyoi ło  iednak żadnego wrażenia  na W< 

cznia 1800 w E l - A r i c h  zamienionym zo- W e z y r z e .  W o w y m  czas ie  pisał  Sidne/ 
stało.  Smith do moie,  P o o i e w . z  znałem ieg®

Z  P a ry ża  d. 14, Kzuietnia. v rp ływ do W.  W ez y r a  , prop ono wa łe m cnu

Nakoniec  rząd nasz odebra ł  wiado-  przeto okręt  oa którym on się znaydowa^ 

mość  od jenerała Alebera  , która zrobiouą mieysce n e g o c y a c y y ,  g d y i  ani thc>a* 
ugodę na opuszczenie Egiptu potwierdza,  ł em nieprzyjacielskich pełaomocnik&w do 
Oto  iest treść iego depeszy  : Egiptu p r z y j ą ć ,  aoi mo ch do obozu T u

Z  obozu p rzy  S a la ch ich  d. 30. P lu v io ‘  reckiego w y s y ł a 1. W o y n a  ciągnęła ;
* 0 (3 0 . S ty czn ia  ig u o .)  tymczasem daiey w w y ż s  n> Egipcie ; m0‘

m  P od pi sa ł em ,  O b y w a t e l e  Dyrekto-  r o w a  choroba  t l b i e ł W ł  nam j u z  w Aiezca®

ki

*c
tle

Pr

«*<
ka.

r o w ie  , t raktat  na opuszczenie E g i p t u ,  dryj i inuych mieyscach w każuey dek* 

topią post łam.  K Z o b a c z  dzie po S iiku lud. i. l i  22 grudnia jen- t“którego  w a m  kopią posy łam.  ( ( Z o b a c z  d»ie po kilku lud. i .  1J. 22 grudnia jen 

poprzedniczy  a r t y k u ł j )  Po ' p,sana przez Defsaix. i ob.  boi f> clgue otwar l i  na okrę 

Wie lk iego  ( W e z y r a  kopia dopiero mi cie Ty grys  t P. Sioucy Smith,  którego v 

za  parę doi będzie- dostawiona  , ponieważ Węzy  r u m o c o w a ł , ko nferenc je .  JSakepi 

zamiana  iey w El  Arisch nastąpi.  W r o . -  udali  się do o d u z u  W . W ezy ra '  w 

poczętych  ieszcze przez B u o b  rpartego z W .  Arisch.'  Poddanie się tey twierdzy 9 °  

W e z y r e m  n e g o c y a c y a c h , które ia da ley  trzeba iedynis tchorzowslu  za łog i  pr*^

by

O

chi

ios

î<
Wa
Pat

bw

*r<
Prą

c iągnąć  m u si a ł em ,  spod zie wa łe m się tyle p i s , . ć  , kióra się bez walczenia  7 ^  j,

z y s k a ć  czasu , że b y m  m ogł ode br ać  od w a n  dnia atlaku p o d d a ła ,  g dyż  jenerał  R e y 1' ^

posi łki  w pieniądzach i b r o n i ,  lub przy- zna; d o w e ł  się iuż w marszu na  o d s ,e

R »

na y m o i e y  roz ka z y  względem mego po- tey  twierdzy .  I<raz nie by ło  iuż wi ęc ^
stepowania , co w  krytycznych!  okoliczno- czasu prze włóczy ć o e g o c y a c y y ,  p o n i - ^  

ś c i a c h . w kt ór y ch  się znaydowr-łeoi  , czy-  życ ie  w sz yst k . th  Fr a n cu zó w  w Eg'P ' 

nić miałem.  Wiedz ia łem żs Francurfeo- b y ł b y m  aa okropny  los w y st a w i ł .  A - 01 

Hiszpańska  flotta u ła y d o w a i a  się w Tu lo -  W .  W e z y r a ,  K .óra  się ieszcze codzie

rz
Cyj

krą

l'0» 
Ścj j
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■nnażała , sk ładała  się z 8<>)000 lud z i ,  mia- i si łach tego narodu do którego na leży ,  
ta 70 a r m a t ,  E u ro pe js k i ch  o ff icyerow , I  nię Francuzkie nie t y lk o  w t e j  pr owincy i  

którzy wszystk im k i e r o w a l i ,  1^,000 wie)- Ottomińskiego.  państwa  , ale na c a ł y m  

clądow i w k r ó t c e  o cz ek iw an o icszcze 5 wschodzie  będzie długo szanowane.  Spo 

do 6 ooo Rofsyyskiego  wo y sk a .  Na  prze- dziewam Się os y po źn ie y  na końcu prairial  

c>w tey ogromaey  s i ły  nie miałem ze ( 2 o c z e r w c a 7  zarrr.ią do Francy  i pow ro* 
v*szystkim ty lko  15,030 ludzi , które w cić.  Pozdrowienie i szacunek.

*>iyodlegleyszych strooach rozteżone by- Podp.  Kleber.

Pomimo i tdnak tego by ł b ym  się iesz- Depesze od Klebera nadesz ły  na okrę­
cie na iednę b i twę o d w a ż y ł ,  g d y b y m  tyl- cie do iednego z nastyert po łudniowy ch por- 

^o by ł  miał  widoki  do otrzymania posił- tow.  D.  1 lutego nic i tszcze Kleber nie wie* 

"ow,  k ' ó r y c h  mi nie d o s ta w a ł o ;  lecz b e z - d z i a ł  o z a s z ł e j  u nas w d. 18 Brumaire re- 

twierdz , bez żywn ośc i  , bez p ien iędz y ,  wolucy i .  D.  r lutego po zawarciu kapitu- 

bjz ok>ętow nie m ożna  b y ł o  otwartego lacyi  napisał  Kleber do d yw an u  w Kairze  

kfaiii tak małą  garstką ludzi obrooić.  Nie i innych w Egipcie d y w a n ó w  następujący 

*Ostał przeto inny dla mnie ratunek,  iak l ist :
Hegocyacya.  Z utbroionemi kupami  fana- ”  Znacie od d a w n a  zamiar  , k t ór y

tycznych b a r b a r z y ń c ó w ,  którzy  wszelkie Francuzki  naród ustawicznie o k a z y w a ł ,  
Prawa w o y n y  przestępuią ,  nie można  ioa- dla utrzymania d a w n y c h  stosunków z pań* 
Czey iak 2broyną  ręką n e g o c j o w a ć ;  roz- s twem Ottomańskioi- M o y  po p r ze d n i k ,  

S z a ł e m  przeto pełnomocnikom me z r y  jeaera ł  B u s a a p a r t e ,  o ś w i a d c z y ł  w a m  to 
^ać n e g o s y a c y y ,  tylko  w ten c z a s ,  gdy- po kitka r az y ,  od czasu g d y  woienae zda .

podam  b y ł y  a r ty ku ły  przec iwne n a s ze j  rzeczą za pr ~w ad zi ł y  nas do tego kraiU. 
Chwale lub bespieczeustwu.  Okol iczności  Niczego  on nie zaniedbał  dla  odwrócenia  
h*ego półc ienia  nie b y ł y  przewidz iane w niepomyślnych m n i e m a ć ,  które poddano 

histrukcyi przez Buooapartego mi zosta- P o r c i e , i która ią w p lą ta ły  w zw i ą z k i  raw* 

teVoney. Prz yrzekając  mi pos.łki  gruato* me  iey inter eso wi  iak naszemu przec iwne.  

l*ał swoie nadzieie na Francuzko  - H is t  Oświadczenie  które posłał  d w o r o w i  Kon* 

P®ńskiey f loc’ e,  g d y ż  nie możua b y ł o  na s tantynopola nie mógło p o ż ą d a n e j  przy*  

^  czas w i e r z y ć ,  ż e b y  ona do Brest po* wrócić zg o d y ;  marsz W .  W e z y r a  do Da* 

' tr°ciła , i ż e b y  zupełoie zaniedbana w y .  maszku  podał o k a z j ą  do w niyścia w p r o s t  

Pra » a  do Egiptu  punktem oskarżeuia prze- w n e g o c y a c y e ,  o tw ar ł  one z nim i po-wie* 

tym by dź  m o g ł a ,  którzy ią nakazal i ,  r z y ł  mi ich ukończenie ,  gd7  go w ażn e  o* 

’ v tactam tu wszystk ie  w czasie negocya-  ko l icznoścJ do powr otu  do E u ro p y  przy* 

podawane  z obu stron nety .  Z r e s zt ą  musi ły.  Dziś zaw ieram ich i oddaię teo 
L " Cuzka armia wczas ie  swego  w E g i p t i e  kray  dawnemu naszemu sprzymierzeńco-  

âW:enia zo sta wi ła  w s e r c i c n  mieszkań wi .  O ż y w . e o ie  handlu Egipskiego będzie 

*  Pamiątkę z w y c i ę z t w ,  sprawiedl iwo-  a ap p ie rw sz y m  skutkiem tego poiedoania.  

^  1 u m i ir k o w a n i a  , k ió  emlten  kray  r tą  Francuz i  będą mieli z tąd tę korz yść ,  iż 

* * l i s m y  , równie i*k  wr a że n ie  o wielkości  zn i sz c i ą  z w i t e k , k tóry  o d t ą d  żadnego
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Słie będzie  m iał fundamentu i traktat ten
będzie pierwszem warunkiem do p o ko ia , 
którego wszystk ie na zacteorizie ludy pra- 
gqą.  Zasady podług których  rządzi l iśmy 

Egiptem są wam dos yć  znane:  zacho wa l i  
śmy i szanowali  waszą  rel igią,  wasze usta­

w y  , wa sz e  z w y c z a i e  i u ż y w a n i e  w a sz y ch  
ws zys tk ich  maiątkow,  Nie zo s tą wi em y  u 

w a s  pamiątki  żadaego  gw ał tu .  W a m  by ł  

szczegolmey  p o w i z r ż o a y  interes miesz­
k a ń có w  Egiptu.  W y  by liście między Frau 

cuzami  i niemi p o s t a w i a n i , żebyśc ie  pi lno­

w a l i ,  a by  żaden d a w n y  ż w y c t a y  tet>o kra- 

iu nie b y ł  nad wer ęż ony .  T o  urządzenie 
wiuniście mądrości  mego poprzednika,  ia 

ś wid>i,-iłem potrzebę onego utrzymania.  

G o r l i w o ść  i. iaką dopełnial iście tych ch wa  
l t b o y ch  o b o w i ą z k o w ,  daie wam prawo 

do p o . h n a ł y  ws zy stk ic h  p o c i c i w y c h  lu 

d z i ,  a szczególniey do opieki rzą du,  kló. 

r y  na naszym nastąpi  mieyscu.  L u d y  

Egiptu p o w o d o w a n e  was łe m i  radami  p o d ­
d a ł y  się j a p r o w a d i o n e y  w ł a d z y .  Z g o d a ,  

która  zaw s r e  między wami  i nami zachodzi ­

ła,  i estskutk iem i nadgrodą waszego troskli- 

w egeusi łowania.  Spo dz ie w am  się iż ta zg o­

da,  aż do zupełnego wy konaoia  traktatu i u 

stąpienia nie będzie ; r?erwaną; lecz ieźel iby 

to przez n iespodziewane rozruchy  nastąpić
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w sobie c i e k a w o ś c i ,  zosta ły  od uczonycn 
F ra nc uzó w zwiedzone.  W itdnee - podro­
ży  , którą wiele członkow komui fsyi kun- 
srtow i umieietńości  z Kairu do d iramid,  
& c  o dp ra wi f i ,  przy » ied.iooe iesl miedz/ 
innym: ” D. 17 grudnia przy by l i śmy  eod.->k- 
kara.  Jedna z s udoio(w , które służą za 
wniyśc ie  do G a l e r y i ,  w których rubiono 
mumie z ptaków , b y ł a  otwarto*; Opuścili­
śmy sie na d o ł ,  przebiegl iśmy te mezmier- 
ney wielkości  poazieuone koryt arz e ,  i po­
strzegl iśmy ieszcze niezl iczona moc glinia­
nych  g a r k o w ,  które za wi er a ły  w sob.e o- 
statki w y g o t o w a n y c h  c i a ł ,  które by ły  
przedmiotem uszamawaaia da w ny ch  Eg-p- 
cyao,  Przebyli śmy rownioę mumio « , m o ­
ra na t w a r d y y  z iemi ,  o kry tey tyg lami ,  
potłuczonymi  garkami  i kościami,  nie li­
cząc w to piramido w Gizelr o b w o d u  na 10 
godz n w sobie z a m y k a ;  plac ten by ł  -na 
cmentar- dla miasta M-mfis przeznaczony- 
U. 18 grudn a wy ie cn ab sm y  z S a k k a r a ,  
dla  odkryc ia  o godzinę z tamiąd lin
miasta M mfis. P r z y b y w s z y  tam,  prze'  
konali śmy się w krotce,  i i  <.nńvduiemy się 
na ziemi .tey d aw ne y  stolicy E ; i p t u ,  a to 
z wie lk ięy  l iczby  gran. -o-wah stupo-e, 
pr zyo z  -obionych hirogii f  mi i figurami » 
które na około  wielkiego pltcu s to ia ,  »a-
sypanego.  rumi<n * matąccgo 3 godziny ob*
wadu.  C  oc ia ż by śm y  i a k \ wątp l iwość  
mie li ,  to ta Dtswidpl# o st i tk o w  kolofsu,  0 
którym Heroriot rnowi ,  co Sesost i? przed 
wn.ivściem do kościeła  Wulhan.i  wysti-wić 
k-azał,  z u p . ł  iie zn kcięła, Wscysikie. ro*-  
w a l m y  zosta ły  odrysowaoe.  B.edz-e za* 
wsze  podziwiania g o d n y m ,  iakim s p o s J -  
bem dawni  E gip cyanie  ogromne, sprowa- 
d .a l i  mafsy , których na s« oie mor uinsst*

m i a ł o , będę przym uszon y  t/smićizyć ich u ż y w a l i ,  g dy ż  w ter. źn iey szy i  h naws*

ujpcą breni,
Podp.  K ie ber.

Reszta og łoszonych z Egiptu  p a p i e ­
rów sk łada ią  się w pamiętnikach i uwa-d 
gacb naszych tam uczonych.  Ob.  Roz iere  
z r o bi ł  opis w s z y s t k i h  minerałów w w y ż ­
sz ym  Eg ip c ie ,  ą ob. Vil !oteau napisał  d z i e­
ło, o rouzyęe d aw n y ch  i , teraźnieyszych

czasach s p ra w i ł by  ich pr ze w óz  niezmieri*8 
trudności,  &r .  ”

Z urz ędowego  rappertu o wzięciu E*' 
Arisch w y c z y t u i e m y ,  iż część  tamte i szef  
Frani  uj kiey załogi  nie chciała się bić i z bud', 
t ow ał a  się. G  eo ad ye row ie  c;e chC.ie|f 
wy c i ecz k i  zrr bić.  Buobowoicw podci^’ 
Francuzką  chorągiew , wy stawi l i  białą,  w 0' 
łali setni T u r k ó w  z w a ł ó w  i p o d a w a ć  
sznury i dr biny dla w drapania się

E g i p c y a n ,  które wielkie rzuci  świat ło o twier dzy .  Lecz  T u r c y  rozsiekal i  "n a  W ’ 
m u z y c e  s ta rożytnych.  Wszystk ie  okol ice  tych potym , którzy  s.e tak przychyla®*"'  
•Eg-piu, którę szczegółu]#/ssę zaw iera ją  do nich okazali,. ‘
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G A  / z  E T  Y  K R A K  O  W S K I E Y

W N i S D Z i B t ą  f i u  4 M a i  A xs* o .

Z  P a ry ża  d. 16. K w ietnia . ł o s i ę  czuć  w P or t  Br ieux  w Bretanii  trzę-
S ł y c h a ć  na nowo , t e  Buonaparte  ur sienie ziemi.  _  Jenerał  Murat  już także do 

da się przecie do o d w o d o w e y  armii  w Di- t i m i i  o a w o a o w e y  pou-chał.  _  T r y b u n a t  

Ż>n i na końcu tego m i eś . , ca będzie miał  p o s t a n o w i ł ,  iż w  czasie w a k a c y y  ciał<*. 

nad nią r e w i ą . _  Druga  ko lomna Odwodo- pr a w o d a w cz e g o  d w a  raz y  w miesiąc cę-  

Wey a rm i i ,  która d. 9 w D i ż o a  miała  sta- dzie m ie wa ł  posie dzenia. _  Zabran ych  5 1Ą  
B Ć. JKJ brał I w Semur przr e i wn y  rozkaz:  śeńcow na rotb i t ym Angielskim. okręcie 
Jedna częśc się tam *ostała,  druga na L a n  Repulse ,  pr zep row adz ają  do Walencien,  
gres do daulieu pos i la .  _  Pod brzegami  Z  £ r u x e l li  d. 17. K w ietnia. *

Pułudn'0 wey Francy i , pokaza ły  się ostat- Dziś przebiegi  przez tutej sze m „r*o

ki pa lącego się okrętu. Znaleziono ieszcze  idący  z P a r y ża  do Berl ina kuryer.  _  Z we« 
tedno c a ł e  ciało i rożne popalone cz ło n k i ,  wnątrz  idą ies«c*e z a w s z e  w ó y s k a  do  J 4 .  
ftc. F o z u m i e i ą , ż e  t o s ą s z  zątki  Angielskie- taykskiey Rzepl tey .
8® okrętu Krolowa Karol ina.  _  R z ą d o w e  Z  H ugi d. 19. K w ietniu .

Par iery spadły na 19 fr. 75 cent. _  Zn any  Chcą  tu w i e d z i e ć ,  żc  większa  Częśfi

J h o s d y e r  L eon Aunes ,  który daw nie y  do An g.eLhiey  w y p r a w y  przezoaczooa  iest do 

^Uonapartego Jist p i s a ł ,  o tr zym ał  w nad- Portugal i i ,  ponieważ  nadesrła wiadomość ,  

5>odę n a r j a o w ą  srpadę.  _  Snycerze  ode- . z e  H szpania korpus w o y s k a  nad granicę 

^ rnli iu i  zlecenie wyrobienia  bustow wiel-  Portugali i  p o s j ł a .  Z tym ws zystk im do 

k*ch lud . i  do Tuil leri .  _  W i c e  adm ira ł  n a s z e j  Ri p l te y  p r z e b y w a  co raz w i ę c e j  
^ fuix za ch o r o w a ł  niebespieczno w  B r e s t ,  Francuskiego w o y sk a  

Piuł k r w i ą ,  lecz ma się i u i  l e p i e j ,  „  Mer-  W  n * y n o w sz v m  liście 2 P ar y ża  dono-

Q de T t i o n v i l l e  ma b y d ź  przy  a r m "  od- s z ą ,  co następui*:  ” Żd*ie  się i ) n ‘ź  pr-

^ e d o w e y  k o m m i i i a u c m . »  D .  x t. m, da- wn-* rzeczą/ i z m t ę d z y  F ra n cu zk im rzą d em  I
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Cesarzem R z y m s k im  r o m o c ź ę t e  są nego- do ed uk acr i  P a n i e n e k , k tóry  ta  Arcyxię*  

c y a c y e .  P o k o y  zawjst  iedyoie  od Belgii ,  żo iczka  zamyśla  za łoż yć  albo w W e n e c y i ,  

ADglia i Cesarz obstaią t.*k mocno przy  a lbo  w P ad w ie  , chce b y a ź  pierwszą  iego 

o dd a m y  tego kr a i u ,  iz ciężko,  że by  od te* p r ze ło żo ny ,  bez czynienia iednak ś lu bów,  

go  punktu odstąpil i .  ,, Dt is iay  zraoa Papież o dw ie dza ł  Artyx ie*

Municypalność  Amsterdamu , która tniczkę w klasztorze S, W a w r z e ń c a  6dzie 
przed 14 dniami w zupełności  wszystkich  ona mieszka,  

cz ło nk o w z ł o ż y ł a  swoje u r z ę d y , będzie is - Z  R zym ud, 29 Marca,
podług  wyroKU ciała p r aw od a w cz eg o  poty  v Ostatniego tygod^ a wyjechal i  z tad 

o d b y w a ć ,  poki adniinistracya m i eys co wa  do W e o e c y i  margrabia  Mifsmi ,  Xżę G a ­

nię będzie z a p r o w a d z o n a  , która s tosow brielli i a d w o k a t  Critdaldi ,  dla złożeni® 
nie do zrobionego plaou zcstąpi  mieysce Papieżowi  hołdu i po wioszowaoia  imię* 

municypalności .  niena mieszkańców Peństwa koś it - lnego
Z  W en ecy i d, 5 . K w ietn ia , Miasta naszego z powodu wybo ru  nowego

Papież  ua t ayn ym  Konsystorzu poza* Papieża  przez dni trzy ośw ieconym by ło ,  

wczo ray  odp rawionym podług  z w y c z a y -  X żę  Marek Antoni  Eorghese umarł  w tyc h  

a y c h  formalności  insul in  wa ł  nowego  k a r ■ dniach w roku 70 ży c i a  swojego .  Dow ia-  

d y n a ł a  Martioiana,  _  A r cy x i ęż ni cz ka  Ma- wiadu iem y się z Civi tUvech>a że P. Batr 

r y a a n a  p r z y b y ł a  tu na dniu 30 M ar ca  z ham Konsul Aagieiski  w powroc ie sw oim  z  

Wi ed n ia .  Nazaiutrz odd ała  wiz ytę  O y c u  R z y m u  do tego miasta o d j o ł o t r o w  napa- 

S.  d ługą z nim o d b y w s z y  ro z m o w ę tyczą-  dnionym zosta ł ,  k tórzy  mu bardzo kosz* 
cą  się oayszczegulo iey  za fundowania  no towne  zabrali  sprzęty,  

w e g o  klasztoru Kanoniczek przeznaczonych

D O N I E S I E N I A ,

C.  Kr. S j d y  szlacheckie Ta rn o w sk ie  n io ieystym edrktetn do wiadomośc i  poda* 
i ą ,  ( ż e  w kościelney wi ży  miasteczka Gor l  c w cyrkule Jasielskim po pogorzeniu tego 
kośc io ła  pieniądte znalez iono;  g d y  atoli właściciel  tycu pieniędzy m e t o a ^ m y ,  przeto 
pod dniem dz isieyszym tymże pięoiędzoai  , iako zależa łey  mafsie kuratora w osobie 
a d w o k a t a  Aoge i ł ow ic za  posta naw ia j ąc ,  każdego zawiadomią  s i ę ,  a ż c b /  rozumiejąc  się 
b y d ź  w staoie uczyoienia w y w o d u  z prawa do tych pieniędzy pod tytułem albo wła* 
snośc i ,  albo też znalezienia w przeciągu roku od cs tatoiego doniesienia publ iczoego 
w y  wio ił się z swego pr aw a podług tao §. części II. u s ta wy  c y w i l a e y ;  g d y ż  m a c ze /  
postąpi  się z temi pieniądzini podług przepisu prawne go .

S iv e r ts .
L e w iń s k i,
Jaw orski,

2  R a d y  C.  K.  S i d o w  sz lacheckich Wsc hod nio  - Gal icyy* 
skicb.  W  T a r n o w i e  20 Lutego i 8 >0*

Dorno s ła w sk  i ,

Podaie się do wiado moś c i  Publiczności:  iż z mocy r e z o l u c j i  Magistratu miasta 
Kaz imierza  dnia 13 L*stop*da roku 1799 d o N r u .  906 nastapioney-,  L i c y t a c y a  
nicy  w mieście Kazimier  *.u na ulicy S z e n s u e y  stoiącey l iczbą 89 oznaczoney,  sukcefsoro
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Sobieniowskich dtiedz ięzney  w  dniu 24 c z e r w c a ,  18 L i p c a  i 19 sierpnia r. b, o godzi ,  
aie 9 z rana , na g iooc ie  teyż e  kamienica  za gotowe pieniądze o d p r a w i ać  się będzie.  
K o nd yc ye  do tev licytarcyj usianowione ka zó y  ż y c z ą c y  sobie tę kamięnicę na b y  w ć ,  w  
kanc~lary i mngistratuaioey miasta tego przeczytać  sobie może.  L a n  w mieście K a z i ­
mierzu d. 30 Kwietoi& 18 0 0  Ru.

Szym on R o tk iew ic z , delegowany.
Jan Nep, W is ło c k i, delegowany.

C.  K. sady  szlacheckie Krako ws kie  G a l ic y i  zachodniej  ozn aymuią  iym Edyklen* 
P a n u  J ó i e f o *  i Du. i iuowi  Wąsowiczowi-.* że Urban Kumorciu.k. u s i . o w  t-.-i.li, ę z a p ł a c e ­
nie summy 15 v' ;o z-J, poi.  i zakładu 50 cz .r :  i ł .  na ni go ża ł  oę p o d a ł , 1 o pomoc 
Sądu,  ile sprawi ed l iwoś ć  w y m i g a ,  p-osil.

Gd v  zaś s ą d y  te, nie m ; i ą c  w i a d o m o ś c i  gd. fe  o b ż - ł o w a n y  zoslaie,  lob czy  w c a ­
le w C.  Kr. Państwach  dziedzicznych  znayduie się , i emuż  a d w o k a t a  luteyszego Be m a  
t ie go  szkodą  i iego Kosz tem zastępcą  postanowi ły ,  z k tórym process ten s t o s o w a i a  
do przepisu u s t a n y  s ą d o w e j  r o z p o c z n i e  się i u k o ń c z e n i '  będzie ox  przeto i E d y k  
tern niu ieyszym tym  k o ńc .  tu upomina się: ażeby  w czasie p r z y z w o i t y m ,  to Jiest 
*  pizeciągu 90 dni sam stanął ,  albo i eżel i  iakie ma prawa sw<go d o w o d y ,  te za s tę p­
cy wy  znaczonemu w c z . śo i e  przes ła ł ,  a lbo nafconiec innego sobie patrona cbrał j ,  
tego Sądom t u l ey sz ym  wy mie ni ł  , i podług przepisu V eh s r - o d k o w  pt aw a  u ż y w a ł ,  
które d o s w e y  obrony  za nayskutecznieys;  e o są d z i ;  gd ż w przec iwny m razie wsze l ­
ka. niedogodność zzani ed ban ia  wyniknąć  mogącą  , s>mby sobie , podług opiewu C.  K. 
praw,  pr zyp is i e  musiał .  k

W y d a ń  j dnia 10 K«ietD\a 1800 roku.
J o z e f  de N ikorow icz.

■ 2  Rady  C. K . s ą d a w  szlacheckich Kr  tk. Gal icy i  zachodnie/  
W  KraKuwie dnia 5 kwietoia tgoo.

J. Jjutiblebski Sterneck.
C  K. sądy szla checkie  Krakow skie G jlir .y i zachodniey oznaym uią tym Edyktem. 

&anu Janowi Ta rło : ze Pan Ignacy D zia n o tt u sadów tych , o za p łacen ie summy 19,260 
z ł .  poi. z prow ’ zya i  kosztem  p raw n ym , ża łobę na niego, p o d a ł , i  o pomoc s ą d u , ile  
sprawit d/iwtjs? wymaga , p ro sił.

G  iy  zas sądy te  , - nie m aiąc w iadom osci g d zie  o b żałow any zostaie  , lub c z y  w 
cale w C. K. Państw ach d zied ziczn y ch  znayduie się  , iem uz Janowi Tarło adwokata tu -  
ł <yszego P. B e ł  iowskiego z iego szkodą i  iego kosztem  zastępca p o sta n ow iły  , z którym  
proces t»n stosow nie do przepisu ustaw y sądowey rozpocznie się i  ukończony b e d z ie , 
°n przeto eayktern ninicyszym  tym  końcem upomina się: ażeby w cza sie p rzyzw oity  m , 
0 iest a ż ao 5  dnia m iesiąca sierpniu roku bieżącego sam s ta n ą ł , albo ie że li ia k i“ ma 

Prawa swego dowody le  zastępcy w yznaczonem u w cześnie p r z e s ia ł , albo nakoniec in n e - 
§° sobie patrona obrał , tego sądom tu teyszym  .w ym ienił , i  p o dłu g  przepisu  ty c h  
’ST*-odkow prawa u ż y w a ł , które do obrony sw oiey za n a y sk u ttezn iey sze  osadzi % g iy Ż 
^Przeciwnym  /a zie  c s te lk ą  nicdogoanasr z zaniedbania w yniknąć mogąca sam by sobie  
P°dług opiewu C K , praw  , p r zy p isa ć  b y t w inien.

Z Rady  C. K. »ądt v. szlacheckich Krak,  Gal icy i  z a c h ' d n i e j .  
W  K i a k o w i e  d. 15 .Kwietnia 1800 roku.

W y d a n o  dnia jp Kwietnia  1800.
Kr.iufs.

p  -C- K .  s ą d y  s z l a c n e c k i e  K r a k o w s k i e  G - I l i c v i  z a c h o d o i e y ,  o z n a y m u i a  t y m  E - l y k t ^ m  
nj ° u 4 cl’ m o w ' b l  t n b i c k i r m u  , ż e  P a o  J ^ c e k  B i  n k i e w i c *  m i ł o l e t p i c h  Jo »e f- i  S e r y j n i ,  
kuł”‘ u ' c -̂  Z i c h a r r a s z a  , W i n c e n t e g o ,  W i t a ,  M a r y a n n y .  A g n t s z k i  i A o g i e l i  D e m b i c k i c h  
t  *t->r, u S ą d ó w  t- c h  , o  n a k a z a n i e  w d r o i z e  t x c k u c y i  z a p ł a c e n i a  s u m m y  1 5 6 7  z ł . p d ,  

| o P; rO W i^  n a  n i e g o  p o d a ł ,  i  o  p o m o c  S a n u ,  i l e  s p r a w i e d l i w o ś ć  w y m a g a ,
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G iy zassądy, U n i e m a i ą c  wiadomośc i  gdzie o b ż a ł o w a n y  z o s t a i e , lub czy* vrCAi< 

w  C.  X.  kraiecb dziedzicznych  znayduie , się iemuż a d w o k a t a  tute j sz eg o  Kaspra  lvif 
c i s z e » o k t - g o , z i go szkodą  i ifcgo kosztem , zastępcą postanów .ty, z k tórym pro.efl  
ten stosowoi-'  do przepisu ustawy  s ą d o w e j  rozpocznie Się , i ukończony będzie ; od 
przeto Ed yktem nioieyst:vm tym końcem up ;Hi<na s i ę ;  a że b y  dnia 18 C z e r w c a  roku 
bieżącego  s&.n s tanął ,  .alno ieżeli iaUe  ma- praw a sw ego  d o w o d y ,  te r i s t ęp cy  wy.• r a ­
czonemu wcześnie przes ła ł ,  albo nakoniec innego sobie patrona o b ra ł ,  te*o sąćofl* 
t u t e j s z y m  w y m i e n i ł ,  i podług przepisu tycn śrzodkow prawa u ż y w a ł ,  które no swe? 
obron y  za nayskuteczDieysze o s - d z i ;  gdyż'  » przeciw n/m  razie wszelka niedogodno** 
z  zaniedbania,  w yni kn ąć  mogącą  samby sobi e ,  podług opie wu Ces.  Kroi.  p»aw p r z y ­
pisać  by ł  winien.

J o z e f  de JSikorowicz.
■ J o z e f  de Cronefels.,

Meinheirn.
Z Rady C. K. Sądów Szlacheckich G tlicyi Żachodniey.

W  K r a k o w i e  d o i a  26 . M - r c a  18 >0, roku.
J. D aublebski Sternek.

N ai wn e  C, R.  Magistralna Urbis Metropoli s Craęoy.aa Rego* oa l l i c  ae Occiden* 
t a l i : , m u.o praesemis Edicti  hisce .n .nu . ru r ,  quod nim.rum tutores Oplero ws kia oi  
Doi ,  Igiat ius  Kromer  &  Veutes laus Bursik , a tąue s >cius coirmerci i  IJs A dreas Ru* 
m s o i th ,  medio puolicse subhast.-stiociis yraumdantorum Cleoodiorum id Soc.etate OpieP 
&  Rozmauith oppignoratorum Libellutu porrcxeriot .  Judici iąue opem eatenus inplora 
yerint.  C j m  autem pofscfsores C juoaic tutn  in praelibata societatae oppiguorau-rum 1 
d e  loco habilat ionis , no i  ioibus &  ouga minibus lgnoti sin* , ideo l i d e m ,  quatenuS 
p igaora  t a r e m  m spAtio 60 di«run. suoserus to ru m  in publica licil&tione d is tract iooe , 
e s i o i a a t , citantur.  Darcetum d. 11 M ar ni  igoo .

J  G ellin ek ,
W oh lm a n ,
L ic h o c u '.

• * £ x  Contilio Magistratus C. R. Urbi* M»rpis: Craeoyiae.
yin d zlik iew icz

C  K sądy sd ac ne cki e  Kr akowskie  Gal l i cy i  zs c h o a n i e y  , oznaymuią  iym Ełykten*  
Panu S e w e r y n o w i  Potockiemu : że Pan Jerzy Cich ow sk i  usądow t y t h ,  o t rzy  wtoce- 
bie U p a d ł e g o  terminu rv£ celu p r zy p o zw a n ia  - o sp ra w y  przez zastępcę m t f . f  krydał- 
i»ey hrabiego J ó t t f e  Ofi>^iajdkiego a d w o k a t a  C s ła w s k i e g o  wzglę  * m złożenia rachuo* 
ku z t ro i ly cy onalney poifrefsyi dobr  Smerrlynia ,  A d am cz ew ice  i D z i e w k o w  , p r ze c ie  
sob  e  p o w o d o w '  sposobem wzŁi tmoego z a po zw an ia  wnies ioney ,  żałobę na niego p®* 
dał*, i o pomoc s ą d u ,  ile sprawi ed l iwoś ć  w y m a g a ,  prosi ł .

G d y  -ras sąd y  t e ,  nie nn . iąc w ia oo m oś - i  gdzie o b ża ł ow an y  Zuótai:,  łub d j  
w c a l e  w Ces.  Kroi .  państwach dziedz ic/cy  ch znayduie  się , i emuż Panu Sewerynów* 
Po.-ocktemu adw okata t u t ey sz .g o  Brcnickiugo,  z iego szkodą i iego koszlrtri z a s t ę p ^  
p o s t a n o w i ł y ,  z k tórym process ten srusownie do przepisu u sta wy  s ą d o w e y  rozpoc** 
nie się i ukończooy bedz ie ;  ou przeto E d yk t em  ni o ie y sz y m -t y m  końcem uponJoa  »'f» 
ażeby  dnie d i mata i8 °o  roku sam s la uąf ,  albo ieżeli iakie ma p r aw a  sweg> dowod/f  
te zas tępcy  wyznaczonemu wcześnie p r ze s ła ł ,  ałPo nakooiec innego sobie Patron* 
o b r a ł ,  tego sądom tuteyszym wy m ie ni ł  i podług przepisu tych  ś n o d k o w  p r aw a  ®‘ 
ż y w a ł  , które do sw e y  obrony  z a  n&yskuteczoieysze osądzi  ; g d y ż  w przeciwnt'**j 
rat ie  w s i r l t ą  niedogodność z zaniedbania wy ni kn ąć  m og ąc ą  samby s o b i e ,  po«Hu* , 
op ie wu  C.  R. p r a w ,  przypisać b y ł  winien,

J o z e f  de JSikorowicz.
Jan M orak.

'  GhnasiU\Aski. _ . 1
Z  R a d y  Oj K .  są d ó w  sz lacheckich Gal icy i  zac hodnie j  

W  K rakow ie dnia 26 Eutegu igo o  roku.
J , D aublebso Sternek.


